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R O S S Y  A

s. PETERSBURG VS. 21 l istopada- J. J. M. d. 
50 pazdz ie rn ,  p r z y b y ł  do Drezna,  i bawiąc 2 d.  oglądał 
ukazywane p rzez  Elektora osobliwości wszelkie, iakie 
znayduią się w Saskiey stolicy.  D. 1 l i s topada w d o ­
b r e m  zdrowiu dalszą podróż przedsięwzioł.  Historya w 
pamiętn ikach swoich zapisze, iż te n  [Monarcha w Potz-  
damskiey  świątyni ucałował grobowiec zawieraiący zwło­
ki F ryderyka ,  wielkiego między Rrólmi,  między  ludźmi 
nieśmiertelnego.

G. Kutuzow pisał 2 listop. z Eberschbrunn r a p p o r t  
nas t .  Ledwie,  pow iada , d. .29 paźdz ie rn ika  pospie­
szyłem przeyść Dunay,  gdy wiadomość odbieram, że nie­
przy jaciel ska  kolumna,  iuż znayduie  się na lewym brze­
gu te y  rzeki, mos t  nam pod Krems zniszczyć zamyśla- 
iąc. Francuzi  o 6 wiorst  tylko od woysk Rossyislnćh 
odda len i  byli .  D. i  przeszedł na małych gonitwach; 
lecz d. 50 przes trzeżony ,  że nieprzyiaciel  w tych s t ro ­
nach nie ma potęgi  znaczney ,  pos tanowiłem at takowac 
ty m  sposobem, ażeby część armii naszey tył  wz»eła Bram 
cuzom. Odnieśliśmy zupełne zwycięz two,  cała dywizya 
rozgromiona ,  część uciekła za Dunay na statkach.  Jeń­
ców mamy blizko 1500, między temi G. Graindorge,  
kilku Półkowników, innych Officyerów bardzo  wielu. 
Sztandar ,  znamię zdoby te ,  innych znamion drzewca p o ­
kruszone od samych nieprzyjaciół.  Wzięl i śmy 5 armat, 
z  których 2 uprowadzić mogę. 13 ran ionych Officye­
rów Francuzkich,  wielu żo łn ie rzy ,  iako też  ranionych Ros- 
syanów w Krems zostawiłem.

Stanowszy w Eberschbrunn odebra łem  os trzeżenie 
od Cesarza Rzymskiego,  że wczora o południu F r a n c u ­
zi, w obliczu woysk Austryackich,  Dunay przeszli bl izko 
Wiednia,  bez odporu żadnego,  nie czyniąc nawet zaczepki ,  
owszem oświadcza/ąc głośno, iż mnie szukać idą. Ż o ł ­
nie rz Rossyiski iest bardzo  znużony.  Ciągnąć muszę 5 
mil do Etzelsdorf .l  ażebym przeszedł te drogi cokolwiek, 
k tó ie  w ty ł  mnie prowadzą.  6 kolumnę, gdy w Hclabrunn 
stanęła,  zmocniłem iazdą,  kozakami,  i 12 armatami kon- 
ney artyl leryi ,  rozkazując,  ieśli tam będzie at takowa- 
na, u trzymywać się dopóty,  aż będę mógł drugą drogą  
wyminąć,  i nie zostać odciętym. Wielu GG. i Officye­
rów dyst  yngwowało się w bitwie d. 30; nie mam czasu 
m inuty  do  opisania szczegółów. Marszałek Mortier ,  
k tó ry  przeciwnikom dowodził ,  w ramie ciężko iest ra- 
n ' o n y ;  spodziewałem się mieć iego w liczbie ieńców, ia­
k o też  G. Gazan;  lecz podobno obydwa statkiem uszli 
za Dunay.

D. 8 l i s topada  J. J.  M. znayduiąc się w Ołomuńcu,  
za waleczność i wielorakie zasługi okazane w porażaniu 
n ieprzy jac ió ł  podczas kampanii ter.  dał  rangę GL. Sze­
fom: Apszerońskiego półku GM. Miłoradowitz,  i leib- 
gwardyi  batalionu strzeleckiego GM. X .  Bagrat ion; ode­
brawszy od G. Kutuzowa rappor t  osnowy nast.  pisany z 
Wischlau d. 9.

Już dawniey doniosłem, że Austryacki GM. N o s t i t z  
uwiedziony powieścią Francuzkiego  G. kommenderuiące-  
go w Schongraben,  iakoby pokoy stanoł  między dwo­
rem Austryackim i rządem Francuzkim,  odmówił  wal­
czyć z nieprzyjacielem; przez  co dał  iemu sposobność 
napadnienia  na GM. X .  Bagrat ion niespodzianie prawie, 
i tak  opasania onego,  że zguba korpusu będącego pod 
tym  wodzem, była nieuchronną,  iakoteż rozgromienie 
całey armii naszey; która znayduiąc się w blizkości od 
p rzedn iey  s t raży  Francuzów, nie mogła cofnąć się ła ­
two i prędko; a u trudzenie ,  skutek forsownych marszów, 
i ciągłego przebywania pod golem niebem, czyniło ich 
niezdolnemi do nowey walki.

Szczęście nieodstępnie służące broni Rossyishiey, 
podało środek do zbawienia w osska  mnie poruczonego.

CO

G dy  zaczynała^się gonitwa, G. Murat  przysyła trębacza  
wzywając do  zawieszenia krokow nieprzyjaznych.  X.  Ba­
grat ion wraz mnie o tern uwiadomił; ia zaś pośpieszy­
łem wysłać do Murata G. Adjutanta Wintzingerode,  aże­
by zagaił umowę, i ieśli będą podane warunki dogodne,  
dzieło dokonał .  Było zaś nadewszyatko moim zamia­
rem, zyskać przewłokę czasu, ażebym wynalazł  środek 
do ocalenia armii, i oddalenia się od Francuzów. Win­
tzingerode podpisał  zawieszenie broni; Murat  osądził  za 
rzecz po t r ze b n ą  koniecznie, akt  cały przesłać do Napo­
leona Buonaparte dla ratyfikacyi; kopią onego mnie po­
dano z równego względu. Odwlokłem odpowiedź do  20 
god. nie myśląc bynaymniey o potwierdzeniu; a tymcza­
sem ustępowała armia Rossyiska, i oddaliła się od nie- 
przyiacielskiey na 2 marsze.

Chociaż widziałem nieuchronną zgubę, która wisia­
ła nad korpusem X, Bagration, iednak miałem sobie za 
szczęście, żem ocalił woysko główne; aż nakoniec z po­
wszechną nas wszystkich radością,  wczora rano X. Ba­
grat ion mnie doniosł,  że nieprzyiaciel nie odbierając 
odemnie żadney odezwy o zawieszeniu oręża ostrzegł , że 
i sam od niego odstępuie,  i po 4 g°d-- iak naprzód umo- 
wiono było, at takować zacznie; co nastąpiło. Naprzód 
Francuzi  s trzelać silnie zaczęli z usypanych bat tery i .  
Waleczny Bagrat ion nie t racąc czasu, odpowiedział  z 
armat,  a rzuciwszy bomb kilka, zapalił wioskę, w k tó rey  
stała dywizya Francuzka,  at takowac naszych maiąca z 
boku. Rozniesiony prędko pożar,  zniewala ią wycią­
gać w pole, ażeby ocaliła wozy prochowe, i w t y ł  nie­
co odstąpić; tym sposobem wódz Rossyiski zyskał  2 god. 
drogiego czasu w odwrocie.

Jednakże  nieprzyiaciel  doścignoł , i s iWe przyciska ł ,  
odcinając nieraz woysko częściami. Wszystkie usiłowa­
nia Francuzów daremne były.  Rossyiscy żołnierze p rze ­
bijali się zawsze bagnetem, odpieraiąc szczęśliwie pie­
chotę i iazdę nawet.  Tak  Bagrat ion z korpusem 6 t. 
ludu wynoszącym dokonał swóy odwrót,  walcząc z nie- 
przyiacielem, który liczył 30 t. żołnierza,  pod sprawą 
Marszałków kilku. Dziś X- zwyciężca przy łączył  się do 
armii,  prowadząc zabranych w niewolę: Podpółkowmka 
1, Officverow 2, żo łn ie rzy  50; zdobył znainie 1. S t ra ­
ta Francuzów iest nadzwyczaynie wielka, iak wyznaią  
ieńce. Między wielo zabity iest G. którego imie dotąd 
niewiadome. Donosząc o tem zdarzeniu,  które uwieńcza 
sławą Rycerzów Rossyiskich, śmiem upraszać o nadgrodę  
dla GM. X .  Bagration,  który dys tyngwował  się w każ­
dym  kroku podczas odwrotu przez mil. 50, 1 zas łużył  
nieraz na Monarsze względy. Poźniey o dziełach i za 
słudze wielu innych doniosę. Wczora wieczorem, gdy­
śmy sie znaydowali  w P ros tn i tz ,  małe gonitwy między 
p rz tdn iemi strażami,  nagle zamieniły się w bitwę iazdy
wielką. N i e p r z y i a c i e l  porażony stracił s z tandar  11 pól­
ku dragonii .  z d o b y t y  przez  Czumanowa żołnierza z pół­
ku dragonii S. Petersburg.  T e n  W. J- M. przesyłam. 
Straciliśmy 100 ludzi  zabitych i ranionych; zagarnęliśmy 
w niewolę Officyera i ,  żo łn ie rzy  Francuzkich 90 ^

Z a  naywyższym rozkazem Minister  sprawiedliwości 
X .  Łopuchin donosi Szlachcicowi Kazim. Montwiłowi z b ra ­
cią, proszącym o wstrzymanie przedaży  domu Kowieńskie j  
kan to ry  pocztowey przez Jzraela Sołowieyczyka, o k tó ­
ry z nim proces maią w sądzie Powiatt.  Kowieńskim. 
Prosić o to powińni porządkiem ustanowionym w sądach 
przyzwoitych.  Filip.  Wierzchowskiemu proszącemu o  przy­
czynienie ~ się w proźbie,  którą zaniósł do tronu ,  oskar ­
ż a n e  wyrok Senatu odsądzaiący iego od spadkowego ma­
jątku, niby bezprawnie.  Czekać powinien łaskawey o d ­
powiedzi na proźbę  swoią; to zas zawisło jedynie od Nay- 
wyższey woli. Anastazyi  Mikoszyney z Bałuzow skar- 
żącey fig na Witebski  sąd Sierocki, który kaza ł  oddać 
bratu  iey Pawłowi maiatek spadkowy po oycu, który im
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oboygu na leży :  ieśli nie przes ta ie na wyroku sądu Sieroc­
kiego, powinna skarżyć  sig porządk iem prawnym,

B R Y T A N N I A  W.

L O N D Y N  23 l is topada.  Od Adm. Coll ingwood ża ­
dnych ieszcze nie ma r z ą d  wiadomości; naród  ich czeka 
troskliwie,  ażeby wiedział,  kiedy sig skończyła burza, 
laką szkodę w okrętach naszych sprawiła, wiele z d o b y ­
tych  zwyciężce zachowali;  i czyli prawdziwą iest p o ­
wieść Hiszpanów, k tó rzy  twierdzą,  że 4 nasze lin.  roz­
biły sig blizko ich brzegu.  T o  iuż pewna,  że zprzym ie-  
rzerice do  Cadix uprowadzil i z bitwy okrgta Hiszpań­
skie. Asturias, Kayo, Montannes,  Justo,  Leander ;  F r a n -  
ćuzkie Pluton ,  Aigle, Argonautę,  Neptune ,  Heros,  Alge- 
siras, iakoteż 5 fregat ,  2 korwety.

Deputowani miasta Londynu audyencyą  mieli u 
Króla winszując odniesionego zwycigztwa w Trafa lgar ;  
mile ich p rzy io ł  Monarcha;  gdy zaś na mowę odpo­
wiadał  krótko,  zapłakał wspomniawszy,  że zwycigztwo 
w dzieiach Angielskich naysławnieysze,  krwią i życiem 
okupić musiał Nelson, z bohatyrów narodu dziś naywięk­
szy. Ciało iego do tąd  przywiez ione  nie iest,

Sidney Smith nic pod  Boulogne nie przedsigwzioł; 
wiatry,  iak mówią, przeciwne nie dozwoli ły temu r y c e ­
rzowi zn iszczyć wiadomą flo t ty l ig .  Ińni rozumieją,  źe 
dz ie ło  iest tylko odłożone  do czasu, z przyczyny,  iż do 
innych wielu machin dawniey wynalezionych, maią być 
p rzydane  nowe; w czem Sidneiowi dopomogą Franc is  i 
Fułtort ,  robiąc spiesznie strza ły  płomieniste,  i tym p o ­
dobne  narzędzia,  k tó re  wszystko obrócą w perzyng. Wie­
lu zdaniem, liczna eskadra  dziś pod Boulogne krążąca 
do  inney wyprawy podobno wkrótce uży tą  zostanie.

Dessalines umarł.  Rządcą  wyspy Hayti  zos ta ł  na 
mieyścu iego G. Christophe,  niewiadomo wyborem ziom­
ków, 'czyli też  wyznaczony od poprzednika.  Niemniey 
rzecz wątpliwa,  ieżeli odmiana rządcy  nie sprawiła ia- 
kich rozruchów w państwie nowem. Chr is tophe  n a ro ­
dził się r. 1763 na wyspie Anti lsk iey,  od którey ma i- 
mie; by ł  długo niewolnikiem w Cap u kolonistów F r a n ­
cuzkich; bawił sig kunsztem krawieckim; mówi u ob rze  po 
F rancuzku  i Angielsku; ma wigcey cokolwiek oświecenia, 
niże l i  Dessalines; czas pokaże,  ieśli mu zbywa na ludz­
kości.

G dy  iuż 1 dywizya wovsk naszych stanęła szczęśli­
wie w Hannowerze,  za d. 14 wychodz i  pod żagle 2; do 
t e y  należą: 9, 2g, 56, 39 regimenta p iecho ty  Angiel-
skiey, iazda legionu Niemieckiego,  gwardya Coldstream, 
k tóre łącząc z woyskiem iuż bgdącem w Deal i Rams­
gate,  dywizya wyniesie głów 25 t. W Marcu  nas tąp i  3 
od innych l icznieysza; 40 t. żołnierza wybranego po­
p row adz i  do Niemiec X. d 5 York naywyższy  he tman; 
X .  Cambridge kommenderować będzie całą iazdą armii 
wielkiey.

W New Yorck ustała zupełnie gorączka żółta; iuż 
od  kilkanastu d. według ostatnich doniesień,  żaden cz ło­
wiek z niey nie umarł ; obywatele ze wsi do miasta po ­
wracać zaczynaią.  Przeciwnie zaś G. Moreau z familią 
opuściwszy miasto,  przeniósł  sig na mieszkanie do Mo- 
risville. Z g a d n ą ć  trudno ,  ieżeli czas oddalenia z oy- 
czyzny  tego rycerza  będzie skrócony.

Po wiadomey klęsce w Trafalgar , gdy szczątki zprzy-  
m ierzoney  f lot ty do Cadix powróciły, wodzowie Hisz­
pańscy lękaiąc sig podobno,  ażeby zwyciężca Coll ingwood 
nie szturmował portu,  sprowadzili niemieszkaiąc do mia­
sta część znaczną woyska lądowego, k tó re  tak dawno i 
da remnie stoi w obozie S. Rocha, gotuiąc sig niby  do 
ob lężenia  twierdzy niedobytey .  Adm. Strachan may- 
tkom  okrętów swoich, z któremi zab ra ł  4 Francuzk ie z 
b i twy pod Trafalgar  uchodzące,  darował kilkaset FS. a- 
żeby przez  48 god. wesoło na lądzie bawić sig mogli.

X .  Cambr idge  za kilka d. na fregacie F lo r a  wycho­
dzi pod żagle dó Cuxhaven.  D ep a r ta m en t  woienny o- 
debra ł  rozkaz ,  wygotować nayrychley  ekwipaź połowy 
na 40 t. piechoty,  10 t. iazdy. Nie wątpiemy, że w cza­
sie przyzwoitym Hollandya będzie zaiechana przez woy­
ska zprzymierzone.  Przewidzie l i  to, iak się zdaie, Ba- 
tawowie i Francuzi ,  którzy śpieszne dziś czynią p rzygo ­
towania do obrony. Adm. Russel wyszedł  z Yarmouth 
do Teixel,  prowadząc wielu ieńców na zamianę, Corn­
wallis donosi, że Gantheaume w porcie Bresteńskim obro­
ty  czyni, które zapowiadają blizką żeglugę. Słychać, że 
druga dy w i /y a  woysk Angielskich nie iuż w H annow e­
rze iak pierwsza, lecz w prowincyi Pruskiey F ry z y i  wschód.

w ysadzona  będzie. O krę t  Ocean  niedawno spus2CZóny  
na  wodę, iest  z Angielskich naywigkszy; nosi dz ia ł  120, 
długość iego wynosi stop 190.

B A T A J P S K  A.  RP.

H A G A  2Ćł l istopada.  Napoleon wyrokiem podpisa­
nym w Austryi  os ta tecznie  urządził obronę kraiu na­
szego. Ne ten  koniec zgromadżić  sig powinna wkrótce 
armia od  120 t. a lbo iak mówią ińni, od 140 t. żołnie­
rzy  Francuzkich  i Batawskich;  tych 1 tylko będzie d y ­
wizya pod kommendą własnych GG. Zprzym ie rzeńce  6 
składać maią,  z których 1 stanie w Anvers,  2 w U trech t  
3 i 4 nad brzeg iem Ysse.l, 2 os ta tn ie  w okolicach Juliers. 
Naywyższą  całey potęgi Aommendg o t r z y m a ł  Conneta-  
ble Ludwik Buonaparte,  u .którego Szefem sztabu będzie 
Cesar  Ber th ie r .  Już n iek tó re  półki na mieyscu wyzna-  
czonem s tanę ły ;  inne są w d ro d ze ,  m łódź  nowozącjg- 
żna  t łumem pośpiesza; którą n iezwłocznie  opat rzyć  we 
wszystko zalecono. Wypróżniają sig do t e y  p o t r ze b y  na ­
sze i Francuzkie magazyny i zbroiownie.  Pod Boisle- 
duc oboz oszańcowany wytknię to.  Cytadellg w Anvers 
szczególniey uzbroiono;  tam G. Moulins 5 t. s tarego żoł­
nie rza  na załodze mieć będzie.  Po r t ,  zbroiownie m o r ­
skie, werfty,  miasto,  redutami,  ba t te ryam i ,  szańcami o- 
kryte.

R o b o ta  około okrętów nieco iest zawieszona; i g o o  
ludzi od niey oderwanych pod bron ią  stanęło.  Ludzi  
skazanych za przestępstwa na galerną pracę,  odes łano  
wewnątrz kraiu, naywigcey do Wilworden.  Gdy t y m  
sposobem Francuzi  opat ru ią  bezpieczeństwo miasta wa­
żnego od lądu, zdaią sig nic nieczynić od morza ,  rozu­
miejąc iż Anglikom niepodobno będzie wprowadzić f iot-  
tę  na rzekę Escaut,  albo p rzy n ay m n iey zb l iży ć  sig wodą 
do Anvers,  które z t ey  s t r o n y  zasłonione iest twierdzą 
Lilio i kilku innemi;  doświadczenie nauczy,  ieśli się nie 
mylą. G, Michaud, Drouais, Gratien,  Menard,  Rousseau 
Chamber lhac stawaią na czele dywizyi swoich, k tóre wszyst­
kie w połowie m. Grudnia zgromadzone będą; czas p o ­
każe,  do woyny zaczepney,  lub odpo rn ey  tylko.  Słychać 
iż Bres teńskiey f lo t ty  część znaczna do portów Bataw- 
skich zawinie, lecz t ego  spodziewać sig t rudno ,  gdy zw y­
cięzcę Anglicy wszystkie morza nepełnil i .  Podobnieysza 
rzecz do prawdy, żs  część armii Marsz.  Augereau w Stras ­
burgu złączona z g renadyerami i s trzelcami od Keller-  
mana zebranemi,  do nas pośpieszy.  Z  L o n d y n u  wiado­
mość przyszła,  że AdmRal icya na f lot tach Brytarinii W. 
używać kazała flagi czefwoney;  ta p rzez  Anglików za­
rzuconą była od r. 1667, na pamiątkę że  R uy te r  spalił 
f lo t tę  w Chatham.  Zwycigztwo Nelsona pod Trafa lgar  
cze rwoney fladze cześć przywróciło.

F R A N  C Y  A.

P A R Y Ż  22 listopada.  E l e k t o r  W. Józef  Buonapar­
te, Senatu p r e z y d e n t  czytał  w tem zgromadzeniu  wyrok 
now y Napoleona, w k tó ry m  iest wyrażono: że panują­
cy pragnąc Ligurom niedawno do F ra n c y i  wcielonym 
dać świetnieyszy nad inne dowod względów swoich, wy­
nosi na stopień Senatorów Francuzkich,  byłego Dożę  
Durazzo,  i Maira Genui Cambiaso.  C o r v e t t e  będzie 
Sekre ta rzem Stanu.

O czynnościach armii Niemieckiey mało wiemy; rzad­
ko rappor ta  p rzychodzą  z Austryi .  T o  samo rozumieć 
t r zeba  o woyskach Włoskich; to  ty lko pewna,  iż Masse- 
na miał nap rzó d  główną kwaterę w Treviso ,  poźn iey w 
Udine.  A rcy  X. Karol  cofnoł się do Pus te rtha l  według 
iednych,  do  granicy Węgierskiey,  iak mówią d rudzy .  
Odwrót  pierwszy pokazuje, iż zamyśla łączyć się z 
Aust ryakami T i r o lu  broniącemi;  drugi, że kray Węgier­
ski chce zasłonić. G. V e rd ie r  z dywizyą p r z y b l i ż y ł  sig 
do miasta Wenecyi ,  k tó re  opanować bez f lot ty niepodo- 
bno. Niema pewności, czyli do tey  stol icy iuż wkro­
czy ły woyska posiłkowe z Corróu.

Z a  kilka d. w całey Francy i ,  p rzynaym niey  w d e ­
par tamentach  wnętrznych,  żadnego żo łn ie rza  mieć nie 
będziemy;  bezpieczeństwo nasze i spokoyność rząd  po­
wierzył  gwardyi narodowey.  Stare półki wyciągaią za 
granice; cały garnizon tey stolicy zmierza do Batawów; 
na ich obronę,  iakoteż na zasłonę brzegów od nieprzy- 
iacielskiey napaści, formuie sig armia, głów 140 t. liczą­
ca, pod imieniem północney,  którey wodzem Cońneta-  
ble został .

Recamier bank ier  zbankrutował;  [ to  zdarzen ie  po-



ciągnęło za sobą upadek  wielu innych.  Na pociechę 
wierzycielów pierwszego pogłoskę rzucono,  iż nie s tr a ­
cą nad 20 proc. Niedawno mieliśmy tu n iedostatek  go­
towizny;  rząd weyrzał w p rzyczyny ,  i wkrótce znalazł ,  że 
Kassa d’ Esccmpte  zwana dosta rczała zawsze pieniędzy 
w miarę po t r ze by ,  daiąc one każdemu z przychodzących 
za swoie bilety; k tó rym  odbieraiąc prawny szacunek we- 
x la rze ,  drogo Paryżanom gotowiznę przedawali .  Z n i e ­
siono wnet  bezprawie, p rzedaży  takiey zabroniono;  wy­
znaczeni  są wiary godni urzędnicy z Magist ra tu ,  k tó ­
r z y  zamianę czynią  według żądania każdego, bez lich­
wiarskich zysków.

Pons w Marseille odkry ł  2 nowe Komety;  Astronom 
La lan d e  przesła ł  wynalazcy od siebie nadgrodę.

Jak  ty lko  rząd wiadomość odebrał  o wylądowaniu 
woysk  Szwedzkich w P o m e r a n i i ,  i wtorgnieniu onych do 
l lannoweru,  dał  pozwolenie korsarzom zabierać okręta 
tego narodu; 2. poymane. do Dunquerque i Ambleteuse 
wprowadzili .

Dziwi się powszechność, że M in is te r  morski  nic d o ­
t ą d  nie mówił o czynnościach szczęśliwego Lal lemant,  
k tó r y ,  iak wyznaią  Anglicy,  zabieraiąc l iczną zdobycz,  
pocieszył  cokolwiek zprzymierzeńców zasmuconych klę­
ską  w Trafa lgar  po.niesioną. Zgadywamy,  że milczenie 
bez przyczyny nie iest; rząd  ukryć pragnie dalsze p rzed ­
sięwzięcia tego  rycerza .  Już słychać, że z portów Hisz­
pańskich albo przedsięwzioł wyprawę do Indyi,  al­
bo wkrótce wychodzi  pod żagle.

Adm. Vil leneuye ieszcze nic nie pisał z Ańgielskiey 
niewoli. Waleczny  Kapitan Cosmao doniosł  z Cadix ,  
że z całey f lot ty Francuzkiey ma dziś w porcie okręta 
pozo stale;. Jndomptable, ,  Pluton, Heros,  Argonautę,  Al- 
gesiras, Neptune,  Aigle, Berwick,  Swiftsure; Achille w y ­
leciał  na powietrze, Bucentaure,  Fougueux osiadły na 
piaskach w porcie Cad ix ;  Montblanc,  Formidable ,  Du 
Guai  Trouin ,  Scipion, zabrane są przez  Adm. Strachan 
niedaleko  Fer ro lu ;  los okrętów Redoutable ,  In trep ide  
niewiadomy. , v

Craf  Cobenzl  Ambassador Austryacki,  opuściwszy 
niedawno; s tolicę naszą, zawczora stano ł  w Strasburgu. 
Do tegoż miasta p rzybył  posłuiący w; Lisbonie, do a r ­
mii  Niemieck iey  od  Napoleona  wezwany G. Junot.  M i­
n i s t e r  woienny Ber th ie r  w pełnieniu  obowiązków Szefa 
sztabu, czyli  iak te raz  nazywaią, GM. teyże  armii, ma 
p rzydanych  pomocników Dumas i Andreossy;  pierwszy 
zbiera m a te rye  po t rzebne  do porządnego opisania kam ­
panii ter.

Senatorowie Monge,  Collaud, S. Suzanne,  Laboissie- 
re, wysłani z podziękowaniem za chorągwie Senatowi da ­
rowane,  w L in tz  audyencyą  mieli. Pierwszy rzecz  k r ó t ­
ką powiedział,  Przeięty podziwieniem i wdzięcznością 
Senat,  widząc iak chwalebnie Napoleon F ra n c y ą  z nay- 
większego niebezpieczeństwa wyprowadzić usiłuie, że po­
śród boiu i zwycięztwa dał  tak świetny dowod względów
1 pamięci s tróżom kons ty tucv i i prawa; pos tanowił  przez 
wybranych z grona swoiego złożyć u tronu podziękowa­
nie.  Gdyby Senatorowie wszyscy iść mogli za sk łonno­
ścią serca swoiego, zapewne stanęliby w Lin tz  wszyscy; 
lecz ich stan i powinność trzyma w oyczyznie.  Nam do­
stało się szczęście donieść imieniem Senatu i narodu N a­
poleonowi, że miłość, wierność, szacunek powszechny F r a n ­
cuzów dla niego nie znaią żadnych granic.

A U S T  R Y  A.

O Ł O M U N IE C  21 l is todada.  G. główno kommende- 
ruiący Kutuzow doniosł;z  główney kwatery  Wischlau, że 
s traż  ty lną  armii Rossyiskiey z 6 t. żołnierza złożoną blizko 
Z n a y m  at takował nieprzyiaciel,  k tó ry  miał wiecey 30 t. d. 
17. Bitwa długa, zacięta,  i krwawa, zakończyła się zwycię- 
ztwem zupełnem, k tó re  nad Francuzami  odniosł  X.  Ba­
gration; nieprzyiacio ł  poległych i ranionych było  więcey 
5 t. M iędzy  zabitemi znayduie się Soult Masz. W nie­
wolę zabrano niewielu. Źwyciężca przyłączył  się naza- 
iu t rz  bez przeszkody do armii G.  Kutuzowa.

Impera to r  Imć Rossyiski przybył  do miasta nasze­
go, przywitany od całey familii Cesarskiey. Franciszek
2 przenieść się ma wkrótce na mieszkanie do Troppau;  
twierdzę Ołomuniec na wszelki przypadek opat rzyć ka­
zano.  Spodziewamy się walney rozprawy; pomnaża  się 
codzień liczba woysk zprzymierzonych ciągnącemi ze ­
wsząd spiesznie dywizyami.

W IE D E Ń  16 listopada.  Francuzcy wodzowie ogło­
sili dziennik czynności  swoich w nast.  osnowie. Davoust
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korzys tając z szczęścia iemu przyjaznego,  ścigać nie prze. 
s tał  dywizyą G. M eerveld t ,  k tó ry  ledwie z garstką hu 
żarów uchodzi.  Marmont stanoł w Leoben,  i 100 ieńców 
zagarnoł .  M o r t ie r  przeprawiwszy się na brzeg  lewy Du- 
naiu, gdy spodziewał się ude rzyć  na s traż  ty lną  z p r z y ­
mierzeńców, uyrza ł  całe woysko od 25 do  30 t.  żo łn ie ­
rza liczące.  Mia ł  przy sobie 6 batal ionów. Zaczę ła  
się bi twa pod Stein o 6 godz. rano,  zakończyła się o 
4 z południa.  D. 11 l istopada pamiętny będzie w h i s to ­
ry! woienney. Obie strony mężnie walczyły.  4 reg iment 
ciężkiey p iechoty  naszey, 9 lekkiey, poniosły naywię- 
kszą klęskę; 52 i 100 na pochwłę zasłużyły.  M ord  był  
s traszliwy; pola i wzgórki okoliczne trupem okryte.  Pół- 
kownicy 100 i 103 półków ranieni;  zabi ty Wall ier  
Półkownik 4 reg imentu dragonii.  Nieprzy iacioł  s t ra tę  
wyrachował M or tie r  na 4 t. zabitych i ranionych,  1300 
zabranych w niewolę, między któremi znaydować się ma­
ją 2 Półkownicy, zdoby to  10 chorągwi, 6 a rm a t  (  O tey  
bitwie c z y t a y  w górze art- z Petersburga )

Nieprzyjacie lskie  woyska marszem nag łym ustępu­
ją do Morawii,  zbliżając się do posiłków spodziewanych.  
Podobno  czekać ich przyjścia chciały p o d  Krems, lecz 
opisany przypadek plan odmienił .  Arunia Francuzka  w 
ciągnieniu swoiem od Inn rzeki do S. Poelten,  10 t. 
ieńców zagarnęła.  Tymczasem Franciszek 2 ' z  familią, 
dworem, Ministrami opuścił Wiedeń, udaiąc się do Brunn 
na ńiieszkanie. Gdy propozycye przez G. Giulay do u- 
gody podane nie zos tały przyię temi,  zbliżyliśmy się do 
stolicy. T u  iuż woyska Aust ryackiego nie było; zbroy-  
ni mieszczanie straż trzymali ; względem ich bezpieczeń­
stwa i spokoyności M ura t  umowę zaw ar ł  z deputowane­
mu, na których czele by ł  X.  Sinzendorf.

D. 15 Murat  wkroczył  do Wiednia,. T e g o ż  poran­
ku wj słana iazda most na Dunaiu osad-.siła, do którego 
spalenia uczynił gotowość nieprzyiaciel.. Murat  stanoł 
w pałacu X. Alberta Saxe Teschen.  T e n  Pan wiele d o ­
brego zrobił Wiedniowi; nadewszystko zaś opa t rzy ł  
wielkim nakładem niektóre części mias ta  rozległego wo­
dą, k tó rey  nie miały. Możno tu liczy ć mieszkańców 250 
t. Ludność zmnieyszyła się. bardzo z:nacznie w okolicz­
nościach ter.  p rzez oddalenie się dworu,  panów, garni­
zonu, cudzoziemców, wielu oby watelótw;.

Arsenał  Wiedeński Europie ca łey  zńaiomy. Z n a ­
leźliśmy tu armat rozmaitych  1406, możdżerzów 473, 
wozów ammunicyinych 200, broni ognis tey sztuk wię­
cey 100 t. lawetów 350, kirysiów £ t.  bomb 160 t. kul ar- 
matnych 600 t. prochu centnarów 60o t, 6  un łhonow ia -  
dunków dla piechoty ,  52 t. do haubic,  2 t. centnarów 
ołowiu, ty l eż  żelaza. Broni ręczney  Austryaćkiey z t e ­
go arsenału Napoleon  darował Elektorowi Bawarskiemu 
15 t. iako też wszelkie działa, k tó re  Bawarczykom da- 
wniey odięte,  do siebie zwyciężce Aust rvacy sprowa­
dzili. Ammunicyą  tu znalezioną 4 kampanie odprawić, 
a r ty l le ryą  kilkakroć opatrzyć,  wiele tw ie rdz  oporządzić 
możemy.

Nieprzyjac ie le  Krems opuścili wraz po opisaney bi­
twie; w tem mieyscu  zabrano 1500 ieńców. Mortie r  za 
ustępuiącemi w krok idzie. Napoleon stano ł  w Schon- 
brunn,  zkad zawczora wiechał do  Wiednia,  oglądał mia­
sto, udał się na brzeg lewy Dunaiu, przeyrza ł  okoliczne 
stanowiska,  pilność w służbie zalecił, i ledwie rano 
wczora do Schonbrunn powrócił.  D. 16 rano Soult z 
dywizya, swoia ciągnoł przez miasto; wkrótce po nim 
nastąpił" Davoust  "z drugą.  G. Milhaud idąc drogą do 
Brunn prowadzącą  rozgromił  podiazd nieprzyjacielski 
pod Volkersdorf,  poymał 600 ieńców, 40 armat z koń­
mi zagarnoł.  Lannes wkroczył do Stockerau,  gdzie zn a ­
leziono wiele po trzeb  żołnierskich,  mianowicie sukna, 
k tó re  na odzianie l iczney armii wystarczyć może. Po­
dobnym sposobem na Dunaiu zabrano wiele statków, 
artylleryą, ammunicyą ładownych.  Niebo tu  iest pogo­
dne, lecz zimne powietrze.  *

R Z E S Z A  N I E M I E C K A .

S T U T T G A R D  21 l is topada.  Małżonka Napoleo­
na Buonaparte wkrótce spodziewana iest z Strasburga 
w Carlsruhe,  zkąd udać się ma, iak słychać, p rzez  Mu­
nich do Wiednia.  Znamiona koronacyjne z Paryża spro­
wadzić kazano.

Dziś Szwabia zupełnie iest uspokoiona, i wolna od 
wszelkiey boiaźni.  Widząc armią Arcy X. F e rd y n a n ­
da i G. Mack w Ulm odciętą i opasaną, GG. Austryac- 
cy Jellachich i Wolfskehl, z dywizyami swoiemi wcześnie



d o  V ora lberga  ustąpili .  Pierwszy zos ta ł  na obronę  te-  
g o  powiatu; drugi śmiały wódz i szczęśliwy, długo na- 
leiżdżaf Cyrkuł  Szwabski, wybierając kontrybucye  w dzier-  
żćmach naybasrdziey Elektora Bawarskiego.  Naostatek 
Ney w ta rg n o łd o  Ti ro lu ,  doby ł  Scharnitz ,  wzioł  Inspruck; 
tym sposobem G. Jellachich przec ięto  kommunikacyą z 
woyskiem Arcy X .  Jana  stoiącem w Brennerberg.  Z  
d rugiey  strony następował Augereau.

Wolfskehl opuścić Szwabią zna glony,  miał  z drogi  
p rzed  sobą, do Voralberga i Frankoni i .  Obrał  drugą,  
chociaż dłuższą i n iebezp ieczną,  g dyż  cofaiąc się do 
prowińcyi  Aust iyackiey,  w górach niedostępnych n iep rzy ­
jacielowi, nie spodziewał się znaleść żywność potrżebną .  
W ięc  poszedł  ku brzegom Dunaiu; lecz spotkawszy sił- 
nieyszego Augereau,  s traci ł  część piechoty;  iazdę, iak 
wiadomo, “waleczni Półkownicy Kińsky i War tens leben  za­
prowadzil i szczęśliwie i prędko do  Czeskich granic. Sam 
zaś Wolfskehl/przyłączył  się do G. Jellachich, który mię­
dzy  Hohenems i Feldkirch obronne miał stanowisko.  Zbli ­
ży ł  się ku n im niemieszkaiąc Augereau.  Zamknięci  w kra ­
ju nieurodzaynym i ogłodzonym wodzowie,  d. 14 do ka- 
pftulacyi przystępują.  Pozwolili Officyerom i żołnierzom 
Francuzi  spokoynie wyciągnąć do Czech,  pod obowiąz­
kiem iedynym. ażeby rok cały nie służyli; s tarszyzna ko­
nie, wszyscy własność zachowali.  Z na laz ło  się pod cho­
rągwiami ludu  4500 z regimentów: Stein, Beaulieu, J e l ­
lachich. Większa nierównie była liczba; rozproszona iest, 
czy l i też  odeszła w drugą stronę,  czas odkryie.

M U N IC H  20 Listopada.  Gdy powszechny n iedosta ­
tek  żywności w Cyrkułach Niemieckich, przechodem t y ­
lu armii  wyniszczonych,  lękać się kazał głodu powszech­
nego,  r ząd  Francuzki  zalecił sprowadzić wiele mąki z 
Alsacyi,  którey znaczne magazyny założono w Auszpur- 
gu, Braunau, na innych mieyscach.

Szwabią widząc ubezpieczoną po kapitulacyi zawar- 
tey  z woyskiem Aus tryackiem , które V ora lberg  zas tę ­
powało,  i spodziewając się wkrótce o t rzym ać  znaczny  
posiłek od Marsz., Augereau,  Ney  postanowił  opuścić In-  
spruck, i wgłąb iść Ti rolu-  Wiedząc o tem iego p rzed­
sięwzięciu Arcy X .  Jan,  opuszcza warowne w Brenner ­
berg stanowisko,, i zmierza do Jnnich &c. łączyć  się 
maiąc z Arcy X. Karolem, o którego przybyciu do Pu- 
st-erthal iest niepewna powieść; rzecz  podobnieysza do 
prawdy,  że znayduie się w Laybach,  i zbl iżywszy się do  
Węgierskich granic,  odbierze znaczny posiłek przez  W e ­
n e c j ą ,  T r ie s te ,  Fiume, Dalmacyą z Corfou.

Wiedniowi,  iak słychać, kazano zapłacić kontrybu- 
uyi  4 mili. zł. ryń.  połowę w gotowiznie,  drugą w rozma­
i tych dla woyska potrzebach.  Obywatele Ti ro lscy  wy- 
uhw-alaią łagodne  i ludzkie obeyście się z niemi M. Ney ,  
k tó ry  brać nie chciał kontrybucyi ,  bankocetlom bieg wol­
ny zostawił ,  p rześ ta iąc na zdobyczy  zabraney w krusz­
cach, magazynach koronnych,  k tórych  szacunek prze­
nosi 8 mili. zł. ryń.

S A L T Z B U R G  18 l is topada.  N ey  z woyskiem swo- 
iem zbliża się do T i ro lu  połudn.  p rzez  Botzen i Br ixen,  
idąc w ślady za Arcy X. Janem,  który pośpiesza do o- 
bozów Arcy X. Karola. Niewiadomo, czyli Augereau dał  
raki posiłek,  to  pewna,  że Bernadot te,  Ney,  M arm ont  
wkrótce połączyć się mogą, i zagrozić ustępuiącym Au- 
s tryakom z Weneckiego kraiu. Massena iuż znayduie się 
nad  rzeką Tagliamento.

Mias to nasze i cały Elek tora t ,  na rozkaz Francuzów 
zapłacić powinny kontrybucyą 6 mili. W niedos ta tku i 
niepodobieństwie zebrania w krótkim czasie tak wielk 'ey 
summy, chcieliśmy d ług zaciągnąć; ale te raz  rzadki śmie 
pożyczać.  Tymczasem Bawarczykowie opuściwszy Tirol  
gościć u nas zaczynaią; liczemy ich te raz  i g  batalionów, 
z regimenta iazdy. G. Austryacki Chastel ler  widząc co 
się dz ie ie  w Tirolu, z dywizyą swoią, która o d  3 od 4  
t .  ludu wynosi, wkroczył do Saltzburgskiego kraiu, przez 
Werfen i R ads ta d t  cofać się maiąc do  Pongau. Ruszy­
li Bawarczykowie dla spotkania nieprzyiacioł ;  do Stolicy 
naszey wszedł G. Karg na załogę. Ogromne w Schar­
nitz twierdze N ey  zburzyć kazał, do czego użyci  są wie. 
śniący Tirolscy;  z tych  ktokolwiek przechowa u siebie 
żołnierza Austryackiego, surowie iest  karany.  Miasto 
Cons tancyą  osadził Augereau. G. Baraguey d '  Hilliers 
wypędziwszy Austryaków, którzy  kon trybucye wybieral i  
w Palatinacie wyższym, wszedł do Czech, wkrótce kray o- 
puścił, przeszedł  na brzeg lewy Dunaiu, i znayduie się 
dziś w Straubing.

N O R IM B E R G A  23 listopada.  E lek to ro w ą  Bawar­
ska pod  Crei lsheim spotkana przez  Aust ryaków,  żadney

p rzeszkody  i przykrości  nie dozna ła  vr t y m  p rzypadku  
P rzy łoży l i  się do tego naywięcey  urzędn icy  kraiu An 
spachj i s t raż  huzarów Pruskich przydali .  Półkownicy: 
Kińsky  i War tens leben  na wielką pochwałę u samych na­
wet n ie przy iac io ł  zasłużyli ,  uprowadzaiąc prędko i po­
myślnie od brzegów ieziora C ons tanc y  emskiego do Egry ,  
pozosta łą  część iazdy korpusu Wolfskehl bez szkody,  ma­
iąc więcey 100. god. drogi.

RA TISBONA 24 listopada. Ogłoszone iest  przymie­
rze  d. 4 października podpisane m ięd zy  F r a n c y ą  i E l e k t o ­
rem Wurtembergskim, przez Minis trów D id e lo t  i Wintz in -  
gerode.  Napoleon gwarantuje całość i niepodległość 
dz ierżaw Elektorskich ,  t r ak ta te m  Lunewilskim, i w yro ­
kiem Rzeszy onemu nadanych.  E lek to r  przyrzeka d o  
woyska Francuzkiego  p r z y łą czy ć  8 do  10 t. żo łn ie rza  
swego; w t e ^  zaś liczbie ma być  t. iazdy.  Są ieszcż© 
4 ar tykuły  dotąd  ukryte.

Poseł Szwedzki imien iem swoiego Monarchy 
donios ł ,  że t e n  w Pomeranii  te ra z  zgromadzi ł  l iczne 
woyska,  które na mocy umów zawartych z M ocars twa­
mi zprzymierzonemi ,  uży te  będą do spólney obrony.  
Poseł  Francuzki Bacher opuścił miasto nasze, pośpiesza­
jąc do główney kw ate ry  Napoleona,  gdzie ma być uży­
ty  do traktowania o zamianę ieńców. Francuzka djywi- 
zya,  k tórą niedawno Baraguey d’ Hilliers do Czech wpro­
wadził, powraca,  iak słychać, w nasze st rony.  Mówią iż 
z Masz.  Augereau połączona,  składać będzie rezerwę 
wielkiey armii Napoleona.

H A N N O W E R  26 listopada.  G. Barbou w Hameln  
zamknięty,  własne i Officyerów sprzęty odesłał  do Mo- 
guncyi , spodziewaiąc się być rych ło  oblężonym. Licz­
ba woysk Rossyiskich i Szwedzkich powiększa się codzień-  
nie w kraiu naszym; wszystkie zaś poslępuią ku brzegom 
rzeki Weser. Król Szwedzki ieszcze nie przybył .  GG. 
T o ł s t o y  i Don powróciwszy z Hildesheim od X. Brun- 
świckiego, udali sig do Nienburg i Stade,  główney ich 
kwatery.

P R U S S Y.
B E R L I N  23 l istopada.  Nic ieszeze donieść nie mo- 

żeiriy, prócz  wielkich obro tów woyska naszego; zewsząd  
półki pośpieszają do w ytkn ię tych  obozów, n a y b a r d z i e y  
iednak do Saxonii  niższey i Westfalii; n iek tó re  z Pruss 
połudn.  i wschodn. p rz y b y łe  ciągną te ra z  przez Lipsk  
do armii X,  Brunświckiego i E l e k to ra  Hesse Cassel, k tó ­
rzy  główną kwaterę d o tą d  mieli w Hildesheim i Paderborn .  
G. Ruchel , który  kommenderował  w Prussach wschód, 
p r z y b y ł  z Królewca, wezwany od Monarchy do  innych 
obowiązków.

Z  Hannoweru  iest wiadomość, iż d. 19 gdy w S ta ­
de lądowały woyska z Anglii przys łane;  witali o b y w a te ­
le z oświadczeniem nayżywszey radości. GG. T o ł s t o y  i 
D o n  byli w Hildesheim u X. Brunświckiego,  i  zabawi­
wszy krótko powrócili do woysk swoich. J a z d a  Pruska  
stoi o milę tylko od twierdzy Hameln;  do tąd  iednak nie 
s łychać o nieprzyjacielskich krokach z F rancuzam i  w 
nięy zamkniętemi.  Z  przy mie rzeńce  zbliżaią się do  r z e ­
ki Weser. Anglicy spodziewaią się wkrótce odebrać z oy- 
czyzny liczne posiłki. E l ek to r  Hesse Cassel p rzyby ł  do  
Paderborn .  W okolicach Minden pos tawił  7 t. żo łn ie rza  
Pruskiego.  Niewiadomo ieszcze,  iak rychło Gustaw A d o l f  
obeymie naywyższą kommendę woysk zp rzym ierzonych ;  
słychać,  że z D amgar ten  [powrócił do Stralsundu G. 
Szwedzki Armfeld,  który ma odprawić kampanią z Au- 
stryakami w randze  G. artylleryi,  niedawno poiechał  do 
obozów Franciszka 2.

nr Ł O C H Y

F L O R E N C Y A  4 l istopada.  Jeszcze w m. pazdz ie rn .  
wyznaczeni  ktommisarze Francuzcy ,  w Pesaro  i na innych  
mieyscach zrobil i przygotowanie do przyięcia G, S. Cyr,  
który opuszczając kray Neapoli tański ,  pośpiesza do o b o ­
zów Masseny,  z k tórym połączony  przeydzie do armii  
Napoleona,  ażeby spoinie dokazywał na brzegach D u­
naiu. W całey Liguryi konskrypcya  woyskowa iuż do  
skutku przyszła .  Było wiele trudności w kraiu ledwie o d  
kilku m. wcielonym do F rancyi;  naywiększą czyniła nie­
znajomość praw i ustaw nowych.  Wszystko  ułatwił prze­
zornością swoią Arcy Podskarbi  Lebrun,  p a t ry o t y z m  u- 
rzędników, ochota młodzieńców do służby.

Potwierdza  się wiadomość,  iż familia F e rd y n a n d a  
4  szczęśliwie stanęła w Palermo, T e n  Monarcha dziś  
upewniony względem oboiętności i pokoiu, rozkazał  szu­
kać pilniey nad inne czasy,  zagrzebanych sta roży tnośc i  
w roewalinach Herculanum, Pestum, innych mieyscach,


